Jan Bogusławski                                                                   Gdańsk 08.06.2009

Honorowy Prezes Oddziału

SITK Gdańsk
                                                  INFORMACJA

                 o obchodach 60-lecia Gdańskiego Oddziału Stowarzyszenia 

                               Inżynierów i Techników Komunikacji

          W dniu 15 maja 2009 odbyła się w gdańskim Domu Technika konferencja naukowo-techniczna:

                „Wczoraj, dziś i jutro transportu na Wybrzeżu Gdańskim”

Konferencja, dla nas szczególnie ważna i znacząca, zakończyła obchody 60-lecia działalności Stowarzyszenia Inżynierów i Techników Komunikacji na Wybrzeżu. Okolicznościowa monografia Oddziału „ 60 lat działalności Stowarzyszenia Inżynierów i Techników Komunikacji Rzeczpospolitej Polskiej dla Społeczeństwa i Transportu na Wybrzeżu Gdańskim” , którą otrzymali uczestnicy konferencji zawiera „statystykę” działalności Oddziału a także syntetyczny skrót rozwoju transportu w naszym regionie po II Wojnie Światowej. W rozwoju tym ważną rolę odegrali członkowie SITK.
  Konferencje otworzył i gości powitał Jan Bogusławski Honorowy Prezes Oddziału SITK RP i jednocześnie Prezes Zarządu Pomorskiej Rady Federacji Stowarzyszeń Naukowo-Technicznych NOT. Witając przybyłych szczególnie serdecznie zwrócił się do Seniorów - w minionych latach budowniczych, projektantów i organizatorów dzieła odbudowy a potem budowy transportu na Wybrzeżu Gdańskim.
Gośćmi Honorowymi konferencji byli:

Wicewojewoda Pomorski                         pan Michał Owczarczak

Marszałek Województwa Pomorskiego             pan Jan Kozłowski

Wicemarszałek Województwa Pomorskiego pan Mieczysław Struk

   Ministerstwo Infrastruktury reprezentował   pan Zbigniew Zarychta

   Pana Pawła Adamowicza, Prezydenta Miasta Gdańska reprezentował  

                                                                                          pan Dymitryj Skuras  

Zarząd Krajowy SITK RP  szczególnie zaszczycił obchody przybywając na uroczystość niemal w komplecie z Prezesem kol. Antonim Szydło i Honorowym Prezesem Seniorem kol. Andrzejem Gołaszewskim na czele. Przybyli także na konferencję koledzy z bratnich oddziałów SITK oraz liczni sponsorzy obchodów 60-lecia, którym Prezes gorąco podziękował za wsparcie. 
    Kończąc powitanie Prezes Jan Bogusławski powiedział:
„Szanowni Państwo,

60 lat to dużo i mało. Można powiedzieć, że dokonaliśmy w tym czasie dużo ale  można też powiedzieć, że można było zrobić więcej. Rocznice takie jak ta służą do spojrzenia wstecz i dokonania oceny. 

Ja uważam, że możemy być dumni z naszego dorobku.

s.2

    Koleżanki i Koledzy - rocznice takie jak dzisiejsza służą też wzmocnieniu poczucia wspólnoty, solidarności i więzów środowiskowych. Spełnienia tego Koleżankom i Kolegom serdecznie życzę. Jednocześnie życzę wszystkim obecnym wielu miłych wrażeń z dzisiejszego spotkania”.

Prowadzenie dalszych części konferencji przejął Prezes Gdańskiego Oddziału SITK RP kol. Bożysław Bogdaniuk. 

Po wystąpieniach przedstawicieli administracji państwowej i samorządowej oraz Prezesa Zarządu Krajowego SITK RP kol. Antoniego Szydło wręczono odznaczenia państwowe, resortowe oraz stowarzyszeniowe. M.in. odznaczeni zostali:

Kol. Bernard Staszkiewicz – Medalem Złotym Za Długoletnią Służbę
Kol. Zbigniew Wrzesiński – Złotym Krzyżem Zasługi

  Honorowe odznaki „Zasłużony dla kolejnictwa”  otrzymali koledzy:

                                 Bożysław Bogdaniuk, Jan Bogusławski i Marek Niedzielski
W kolejnym punkcie części jubileuszowej konferencji referat „60 lat Oddziału SITK na Wybrzeżu Gdańskim” wygłosił  kol. Jan Bogusławski ( referat w załączeniu). Wystąpienia gości, odczytywanie listów gratulacyjnych i życzeń zakończyło tę część konferencji.

W części technicznej konferencji przedstawione zostały referaty na temat:
- strategii rozwoju transportu drogowego i zbiorowego w województwie 

  pomorskim – kol. Jerzy Góra;

- perspektyw rozwoju transportu kolejowego – kol. Witold Kowalewski;

- zamierzeń rozwojowych Portu Lotniczego Gdańsk– kol. Piotr Mrugalski
Po referatach wywiązała się dyskusja w której w szczególności zwrócono uwagę na zadania spoczywające na komunikacji gdańskiej w związku z mistrzostwami „Euro 2012”.
Występ kaszubskiego zespołu folklorystycznego z Sierakowic oraz spotkanie w salach klubowych NOT przy „stole szwedzkim” zakończyło południową sesję uroczystości.

Wieczorem zaś, w „Dworze Prawdzica” w Gdańsku Jelitkowie odbył się bankiet w trakcie którego koledzy ze Stowarzyszenia, sympatycy i goście mieli okazję pogłębiać poczucie wspólnoty, solidarności i więzów środowiskowych.

Następnego dnia zrealizowano program turystyczny dla uczestników konferencji. Chętnych do udziału w wycieczce po Starym Gdańsku, ze względu na warunki atmosferyczne, było jednak niewielu.

Na zakończenie tej krótkiej informacji pragnę podziękować wszystkim Koleżankom  i Kolegom, którzy przyczynili się do zorganizowania obchodów przy czym pragnę podkreślić zaangażowanie w tej sprawie wiceprezesów ZOSITK kolegów Pawła Kanabaja i Bernarda Staszkiewicza. Im też składam szczególnie gorące podziękowania.

    Jan Bogusławski                                                        Gdańsk 15.05.2009

                              60 lat oddziału SITK na Wybrzeżu Gdańskim

          W dniu 12 września 2006 roku minęło 60 lat działalności Stowarzyszenia 

Inżynierów i Techników Komunikacji na Wybrzeżu Gdańskim. 

  Gwoli prawdy historycznej należy jednak przypomnieć, że już w lipcu 1945 powstało Stowarzyszenie Inżynierów i Techników Kolejowych przy Centrali Dyrekcji Okręgowej Kolei Państwowych w Gdańsku.

Zarząd Oddziału postanowił uczcić  rocznicę monografią pragnąc ocalić od zapomnienia najbardziej zasłużonych przedstawicieli pokolenia inżynierów i techników komunikacji i innych specjalności, którzy odbudowywali drogi, tory, wiadukty i mosty ze zniszczeń wojennych oraz w latach minionego 60.lecia wnosili istotny wkład w tworzenie infrastruktury transportowej Wybrzeża i Polski. Chcieliśmy także pokazać jakie najważniejsze przedsięwzięcia transportowe powstały w owym okresie w naszym regionie.

   Początkowo Zarząd miał zamiar załączyć do okolicznościowego wydawnictwa z okazji rocznicy powstania gdańskiego oddziału SITK index nazwisk osób zasłużonych dla transportu. W tym celu odpowiednie wystąpienie zostało rozesłane, na początku 2006 roku, możliwie szeroko, do firm, zarządów, biur i innych jednostek działających na polu transportu. Spotkało się ono jednak z niewielkim odzewem. Index miałby charakter szczątkowy więc z niego zrezygnowano.

   Rocznica jest dobrą okazją do obejrzenia się wstecz i podjęcia próby oceny dokonań w zakresie transportu na Wybrzeżu Gdańskim. Jest oczywistym, że dokonanie kronikarskiego zapisu wszystkich działań składających się na dzisiejszy stan systemu transportu było niemożliwe. Jest również oczywiste, że ocena dokonań jest subiektywna i wynika z osobistego, bezpośredniego lub pośredniego uczestnictwa w zdarzeniach autorów monografii. Teksty mają charakter refleksyjny, wspomnieniowy. Odnoszą się w ogromnej przewadze do obszaru metropolitalnego Zatoki Gdańskiej.

    W minionym okresie następowały przemiany społeczne, polityczne i gospodarcze, które miały niebagatelny wpływ na politykę transportową, często mało precyzyjnie bądź wcale nie zdefiniowaną, przy ścierających się poglądach na znaczenie poszczególnych podsystemów transportu. 

Działalność SITK i rozwój systemu transportu na Wybrzeżu Gdańskim należy rozpatrywać na tle procesów i zjawisk, które miały miejsce w minionym 60.leciu.  
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  W czasie tym można wyróżnić kilka okresów-wyraźnie widać czas odbudowy i remontu (1945-1955) a potem okresy w których skierowano wysiłki na poprawę newralgicznych (krytycznych) fragmentów układów transportu (1955-1970) oraz ich rozbudowę (1970-1985). Potem nastąpił okres spowolnienia (1985-2000) i dopiero od 2000 roku można mówić o okresie przyspieszenia modernizacji i rozbudowy. 

   Obecnie, po wejściu Polski do Unii Europejskiej drogownictwo i kolejnictwo polskie dostało „zielone światło” do nadrobienia zaległości. W zakresie kolejnictwa wiąże się to z trudnym okresem zmian organizacyjnych i transformacji mającej na celu nadrobienie dystansu dzielącego polskie koleje od kolei europejskich.

   W planowaniu, projektowaniu, budowaniu i zarządzaniu transportem szczególnie byli zasłużeni członkowie SITK. Ale nie tylko.

A zaczynać trzeba było od uporania się z ogromem zniszczeń wojennych. 

O tym a także o działaniach w kolejnych okresach jest mowa w następnych referatach. W monografii poświęciliśmy szczególną uwagę dwom przedsięwzięciom - budowie SKM (1951-1957) i elektryfikacji kolejowej magistrali węglowej Śląsk-Porty (1965-1969). 

To drugie tłumaczy włączenie do monografii, jako „ciekawostki”, instrukcji łączenia najcięższych pociągów KO-S-KA5 (stosowana w latach 1973-1986) [1]. Jeszcze niektórzy pamiętają, że górnictwo było „kołem zamachowym” polskiej gospodarki i zadaniem kolei było przewiezienie  jak największej ilości węgla na eksport. Podobnie było w latach 20.tych po odzyskaniu Niepodległości. Teraz czytamy, że statek „kolos” z węglem  importowanym(!) z USA ugrzązł na mieliźnie w Zatoce Gdańskiej. (Dz.Bałt. 20.02.2009)

  Trud i wysiłek związany z odbudową infrastruktury technicznej, organizacją zaplecza eksploatacyjnego i z tworzeniem nowej administracji podjęli również technicy i inżynierowie, którzy zapisali się złotymi zgłoskami w dziejach naszej organizacji technicznej.

------------------------------------------------------------------------------------------------

[1] długość 1500 m ,2x150 osi, ciężar 6400 (7200) ton brutto

      2 lokomotywy ET21 > ET40 > ET42
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2.Ludzie SITK

   Nie sposób wymienić wszystkich aktywnych członków SITK, którzy odegrali ważną rolę w transporcie Wybrzeża Gdańskiego i z których jesteśmy dumni. 

  We władzach SITK byli dyrektorzy i zastępcy dyrektorów DOKP w Gdańsku i jednostek z nią związanych. Na pierwszym miejscu zawsze plasuje się  Zbigniew Modliński pierwszy dyrektor DOKP w Gdańsku (z siedzibą w Bydgoszczy styczeń 1945). Prekursor budowy SKM na Wybrzeżu. Nie można zapomnieć o takich postaciach jak : Witold Gintyłło, Stanisław Malinowski, Jan Krynicki, Andrzej Semrau, Sylwester Kotecki, Kazimierz Lipiński.

   Zapisują się w naszej pamięci naczelnicy Biura Inwestycji Północnej DOKP: Franciszek Doering, Bronisław Grudziński, Mieczysław Lewandowski, późniejszy Naczelny Dyrektor Dolnośląskiej DOKP, Prezes oddziału SITK na Dolnym Śląsku, Bernard Staszkiewicz, długoletni wiceprezes ZOSITK.

  Jesteśmy dumni, że we władzach SITK znaleźli się tacy drogowcy jak:

Andrzej Pawlaczyk, wieloletni dyrektor GDDKiA, obecnie Prezes Transprojektu. Prezes ZO SITK (1987-1994) i członek ZG SITK (1984).

 Franciszek Paszkiewicz, wieloletni dyrektor WZDP, Członek Honorowy i Zasłużony Senior SITK, członek ZO i ZG.

  Antoni Wilk, związany z drogownictwem Pomorza od 1934 roku, członek władz SITK. 

   Aleksander Suski, wieloletni dyrektor GPRD, członek ZO i ZG SITK (1975), Mieczysław Sadaj, dowódca TOL-u, prezes ZOSITK (1970-1975), budowniczy lotniska w Rębiechowie, (Terenowy Oddział Lotniskowy WP)

Wśród projektantów zasłużonych dla rozwoju infrastruktury transportowej naszego regionu są członkowie Zarządu Oddziału SITK:

Jan Bogusławski i Jerzy Góra - generalni projektanci komunikacji miejskiej w aglomeracji gdańskiej w latach 70. i 80. Sformułowana w owym czasie koncepcja oparcia transportu pasażerskiego  w aglomeracji na transporcie szynowym i węzłach przesiadkowych (integracyjnych) z trudem dobija się o realizację do dziś. 

Są członkowie władz Oddziału, projektanci : Jan Jakubowski, Marek Niedzielski, 

Nie można pominąć Politechniki Gdańskiej – pracownicy naukowi tej uczelni niegdyś bardzo aktywnie uczestniczyli w życiu Stowarzyszenia.

Zygmunt Wrześniowski, Henryk Borkowski, autorytety w zakresie drogownictwa, pełnili znaczące funkcje w ZOSITK w l.1949-52i 1975-87. 

Bożysław Bogdaniuk,   autorytet w zakresie kolejnictwa jest aktualnie prezesem Gdańskiego Oddziału SITK
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Niesposób nie wspomnieć Tadeusza Rasia, przewodniczącego ZOSITK w latach 1975-1981, i Jana Siczka, także członka ZO (1965). Obaj, w latach 1952-1962 w Zakładzie Komunikacji Miejskiej ulokowanym w Katedrze Budowy Kolei Żelaznych Politechniki Gdańskiej wykształcili kilkudziesięciu inżynierów, specjalistów w zakresie planowania transportu.

Także członkami Zarządu Oddziału SITK byli długoletni dyrektorzy Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa Komunikacyjnego:

Edward Czachorowski, Józef Wincenciak, 

3.Działalność
Okres najbardziej ożywionej działalności Oddziału to połowa lat 70. Mieliśmy wtedy ponad 1300 członków i 42 koła zakładowe. W zarządzie funkcjonowały komisje i sekcje (budownictwa kolejowego, komunikacji miejskiej, dróg publicznych, lotnictwa, żeglugi, techniki mostowej, kolei i sekcja samochodowa). Dziś działalność  komisji i sekcji zanikła - działa za to aktywnie Koło Seniorów.

Do wiodącej sfery działalności należy zaliczyć organizację konferencji naukowo-technicznych, narad technicznych i seminariów o zasięgu regionalnym i krajowym a dotyczących ważkich problemów branżowych. Wybrane ciekawsze tematy dla przykładu:

-Problemy komunikacyjne 5 miast Wybrzeża Gdańskiego (1960);

-Kierunki poprawy obsługi ruchu pasażerskiego na PKP (1974);

-Elektryfikacja linii Gdańsk-Warszawa, 50 lat trakcji elektrycznej na PKP 

 (1986);

Na konferencji w roku  1995 podnieśliśmy

-Problemy integracji transportu miejskiego w konurbacji gdańskiej 

 Z problemami tymi „walczy się” jeszcze  dziś;

Prekursorską konferencją w roku 1998 mówiącą o 

-Roli autostrady A-1 jako czynnika stymulującego rozwój gospodarczy 

 regionu Pomorza Gdańskiego rozpoczęliśmy batalię, jak wiadomo  

 skuteczną, o budowę tej arterii;

Inne ciekawe konferencje:

-150 lat kolei w Gdańsku (2002);

-60 lat komunikacji trolejbusowej w Gdyni (2003);

Duże zainteresowanie, nie tylko wśród komunikantów, wzbudziła  

interdyscyplinarna konferencja w roku 2004 dotycząca

-Psychofizjologicznych aspektów wypadków drogowych;
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Należy podkreślić, że konferencje, seminaria, dyskusje organizowane przez ZOSITK były w większości poświęcone problemom transportowym
Aglomeracji Gdańskiej i Pomorza. Niejednokrotnie były objęte patronatem ważnych osobistości. Wnioski i postulaty na nich formułowane były przekazywane władzom państwowym i samorządowym, stanowiąc istotny wkład SITK w usprawnianie transportu a także w służbę społeczeństwu Wybrzeża Gdańskiego.

Ważną sferą działalności ZOSITK było organizowanie kursów na uprawnienia budowlane (przeszkolono ok. 200 osób) a sprawnym ich organizatorem był kol. Bernard Staszkiewicz. Na liście wykładowców i        rzeczoznawców mamy kilkadziesiąt nazwisk.
Dużym zainteresowaniem cieszyły się wycieczki szkoleniowe krajowe i zagraniczne: Eurotunel i Paryż (1995), budowa przeprawy przez Oresund (1996 i 1998), Grecja i Włochy (1999). Wyjazdy te były organizowane dzięki ogromnemu zaangażowaniu kol. Marka Traczyka w owym czasie wiceprezesa ZOSITK.

Inną formą działalności SITK był (i jest ) udział naszych członków w pracach Zarządu Krajowego SITK oraz innych organizacji i gremiów, jak:

- Pomorska Federacja SNT NOT;

- Pomorska Okręgowa Izba Inżynierów Budownictwa;

- Miejskie Komisje Urbanistyczno-Architektoniczne;

- Rady Naukowe i Zespoły Eksperckie przy ministrach Administracji i 

  Gosp.Przestrzennej, Komunikacji, Transportu i Gospodarki Morskiej;   

- Rady Naukowo-Eksperckie Wojewody Pomorskiego.

- Pomorska Rada Bezpieczeństwa Ruchu Drogowego;

Wspomnę jeszcze o jednym, być może niewielkim ale symbolicznym aspekcie naszej działalności, o pomniku Ernesta Malinowskiego. Został on ufundowany w 1999 roku  przez SITK także ze składek członków naszego oddziału, zbiorowych i indywidualnych, i stoi teraz na przełęczy Ticlio w Andach, w Peru, na wysokości 4768 m npm.

I wreszcie trzeba podkreślić, że za działalność nasi członkowie byli wielokrotnie wyróżniani odznaczeniami państwowymi, resortowymi, regionalnymi a także stowarzyszeniowymi o czym napisaliśmy w monografii.
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4.Co dalej?

Dzisiaj, w 2009 roku zadajemy sobie pytanie „co dalej?”- w jakim kierunku ma zmierzać działalność nie tylko SITK ale wszystkich stowarzyszeń skupionych w Federacji  SNT NOT.

Transformacja polityczna jaka się dokonała w latach 1990-2000 spowodowała, że rola Stowarzyszeń jest inna. 

Jakie są tego przyczyny?

Po pierwsze-uwarunkowania prawne SNT nie są przystosowane do gospodarki rynkowej. Analogiczne organizacje w UE czy w USA utrzymują się ze składek płaconych przez swych członków i z dotacji od firm, które uznają ich działalność za pożyteczną. W Polsce utrzymywanie się ze składek członków indywidualnych jest niemożliwe i stąd działalność gospodarcza, której celem jest uzyskiwanie środków na działalność statutową.  

Na tym „polu” różnie sobie radzą Oddziały SITK i inne SNT ale życie jest brutalne - bez pieniędzy niema działalności. 
Po drugie - niestety obserwujemy pewne zmniejszenie zainteresowania działalnością w SITK wiodących przedstawicieli administracji, biznesu, uczelni, słowem ludzi z autorytetem, którzy na „platformie zawodowej” w SITK wypracowują opinie w różnych sprawach, ważne dla polityków na wszystkich szczeblach zarządzania. Obecność takich osób tworzy aurę prestiżu przyciągającą młodych (inżynierów i techników).

Cieszy więc nas obecność tu, na sali,  osób zajmujących odpowiedzialne stanowiska w zarządzaniu, planowaniu, projektowaniu i budowie systemu transportu w naszym regionie.

Po trzecie - stowarzyszenia NOT, ale nie tylko, bo problem dotyczy także innych stowarzyszeń branżowych (architektów, urbanistów), mają coraz mniejszy wpływ na decyzje o prowadzeniu takiej czy innej polityki np. transportowej, budowlanej czy na decyzje o podjęciu  takiego czy innego przedsięwzięcia. 
Po czwarte - nie sposób nie wspomnieć o skutkach powstania izb zawodowych (inżynierów budownictwa, architektów, urbanistów). Utworzenie ich, samo w sobie słuszne, przez obligatoryjność przynależności wynaturzyło równowagę gospodarki rynkowej.

W latach 90. nastąpił spadek liczby członków SITK. W szczególności brak jest młodych ludzi, którzy widzieliby sens w działalności stowarzyszeniowej i mieli do niej chęć.

Maleje też liczba członków zbiorowych, firm wspierających SITK. Jednakże, mogę, niezależnie od podziękowania wyrażonego już na wstępie wszystkim sponsorom dzisiejszej uroczystości, mogę i pragnę jeszcze raz podziękować firmom z branży transportu i budownictwa za znaczące wsparcie finansowe i organizacyjne obchodów a w szczególności:  
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        - Pomorskiemu Przedsiębiorstwu Mechaniczno- Torowemu (prezes Paweł 

          Kanabaj, także wiceprezes ZOSITK); 

        - Transprojektowi Gdańskiemu ( prezes Andrzej Pawlaczyk);

        - Szybkiej Kolei Miejskiej ( prezes    Andrzej  Osipów);

          - Pomorskiej Okręgowej Izbie Inżynierów Budownictwa (prezes Ryszard 

          Trykosko);

        - Transportowemu Dozorowi Technicznemu (dyrektor Jan Urbanowicz);

        - Terpolowi Poznań (prezes Tomasz Seklej);

Tu nasuwa się refleksja „retrospektywna”- w roku 2010 odbędzie się XXIV Kongres Techników Polskich pod hasłem „Inżynierowie zmieniają Polskę”. Na tenże rok przypada 175 lat ruchu inżynierskiego na świecie.

W Polsce ruch inżynierski zaczął się w roku 1874 kiedy to powstał w Warszawie Klub Techniczny bo na nic innego władze carskie nie zezwoliły. Tak to opisuje Melchior Wańkowicz w książce „Sztafeta” wydanej w 1939 roku: 

W roku 1898 Klub miał jeszcze zaledwie 60 członków, ale w 1900 już 583 a w chwili wybuchu I Wojny Światowej 1718 w tym ok. 400 inżynierów Polaków mieszkających i pracujących w Rosji. 

Kiedy odzyskaliśmy Niepodległość inżynierowie spłynęli zewsząd: ze Szwajcarii, Francji, Rosji, Ameryki. 

W listopadzie 1918 roku zasiedli, we własnym gmachu Stowarzyszenia Techników (przy ul. Czackiego w Warszawie), członkowie, absolwenci różnych uczelni technicznych w Świecie . Przyjechali by odbudować  straszliwie zniszczoną, obrabowaną Ojczyznę. Po tej pierwszej „fali inżynierskiej” przyszła druga - „fala dolarowa”. Przyjechali ludzie z pieniędzmi by zakładać  polskie przedsiębiorstwa.

Te czasy, sprzed niemal 100 lat, pełne entuzjazmu i twórczej pracy dla Polski, też warto przypominać  młodym ludziom.

To zaszczyt należeć do dobrego towarzystwa, do szacownej organizacji (technicznej), która istnieje ponad 130 lat.

Z trudnościami i problemami dnia dzisiejszego nasze Stowarzyszenie będzie musiało się zmierzyć. Posiadamy ogromny potencjał merytoryczny, doświadczonych ekspertów i projektantów.

Wielu kolegów daje dowody prawdziwego zaangażowania w pracy stowarzyszeniowej kontynuując najlepsze tradycje polskiej myśli technicznej. Im to, jako były, wieloletni Prezes Gdańskiego Oddziału SITK składam gorące podziękowania w szczególności kolegom Pawłowi Kanabajowi i Bernardowi Staszkiewiczowi.

s.8

Mimo trudności, o których mówiłem, i które stopniowo musimy rozwiązywać będziemy robili swoje. Będziemy kontynuować działalność szkoleniową i ekspercką. 

Będziemy nadal zabierać głos w sprawie istotnych problemów z dziedziny transportu na Wybrzeżu Gdańskim. W tym jesteśmy dobrzy, w tej dziedzinie czujemy się potrzebni, tu możemy wiele zdziałać.

Jestem przekonany, że wzmacnianie roli SITK – ośrodka łączącego kontynuację tradycji inżynierskich z aktualnymi problemami stanowiącymi wyzwania intelektualne i organizacyjne w dziedzinie transportu naszego regionu to nasza misja i nasza przyszłość.

Mamy też nadzieję, że przezwyciężając trudności stworzymy pole do działania  dla coraz liczniejszego grona młodych inżynierów i techników. Jako Prezes  Zarządu Pomorskiej Rady Federacji SNT NOT dodam, że mam nadzieję iż powołanie Komitetu Transportu Pomorskiej Rady FSNT NOT wzmocni siłę oddziaływania SITK.

Kończąc, pragnę powiedzieć, że liczymy też na dalszą życzliwą współpracę z Zarządem Krajowym SITK.

